
N -  9 1 .

Z  W arszaw y R . ig?2  
Dnia ag. Lift opada.

KORRESPONDENT— WARSZAWSKI
D o n o s z ą c y  W i a d o m o ś c i  K r a i o w e  y  Z a g r a n i c z n e

W I A D O M O Ś C I  K R A I O W E .
Z  W a rsza w y  dnia 39. Lijlopada. W  przeszłą  Sobotę 

p rzyb y ł  tu z  Wiednia  X ią ż e  de Richelien, i z a b a w iw s z y  dw a 
dr.i, w  dalszą sw ą  podroż w yiachal.

Dnia w c z o r a y s z e g o  p r z y b y ł  tu do W arszaw y  JPau 
d'Onis .gdy p rze ie źd ża ią cy  Miniłter p e łn om o cn y do Peterz- 
^urlkiego D w o r u .

Mamy p e w n ą  wiadomość1, ż e  JP. Corticelli p r z e s z ły  Mi* 
fcifter d w oru  n asze go  w  W iedniu, dnia 14. Liftopada umarł.

J u ry zd y k cy a  Marszałka W .  K oron n ego  d o b ra w sz y  Asses- 
sorow  JW . Pruszaka Kasztelana Gdańfltiego, JJPP. C-hole- 
W k ieg o  S ęd z ieg o  S o c b a c z e w ik ie g o , Z a m b rzy ck ie g o  Stolni- 

f ka N u rfk ieg o , C hroniew fkiego Miecznika Zakroczyrnikie- 
So , s p r a w y  kryminalne sądzić  rozpoczęła.

P r z y  N r z e ę o .  korrespondecyi p r z e s z łe y  w  dodatku po- 
1 b y l i ś m y  T ab e llg  C u d zo z iem có w  zn ayduiących  fię w  W ar- 
i S2aw ie z  w o l i  Nayiaś: K on federacyi  sp o rzą d zo n ą ,  i do Gro- 

^ a  od Jury z d y k c y i  Marszałka W . Koron: przefłaną. W z g l ę ­
d u  te y  obiaśnienie takie k ładniemy: Z e  w  te y  T abelli  c i  
ty lko C u d z o z ie m c y ' są w y l ic z e n i ,  k tó rzy  nie d a w n ie y  w  
W arszaw ie  iak od 3. la t z o f ta ią ,  inni zaś d a w n iey s i  nieza- 
^ieraią  fig w  pom ienioney tabelli z  p r z y c z y n y ,  ż e  w s z y -  
Scy  k tó r zy  w i ę c e y  n iż  od trzech  lat są zam ieszkali  w  P o l ­
e z ę ,  podług praw k ra jo w ych  , za  O b y w a t e lo w  m ieysco -  
^ y c h  p o w in n i  b y «5 poczytani.

1 O  p rzybyc iu  tu do W arszaw y  z  pogranicza  Francuzkiego,
Gener: R o s s y \ M e g o Zubow  ź le  nam doniefiono. P ra w d ziw ą  
^arny w ia d o m o ść ,  ż e  P o d - P u łk o w n ik  Rossyilki Melisen 
2ramtych ftron do tu t e y s z e y  p r z y b y ł  ftoliey.

ty sp a rty m en t woyjka R zeczypospolitej w Wielkim X i0 wie

W e Czwartek o godzinie 10. zra n a .

litew /kim .

Z z z z
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czach  Kum iełlk im , D u b a siew lk im , O itro w lk im , Kupli- 
Ikim i w  Sztabinie miafteczku. —  S tr a ż  granic  z a c z ą w s z y  
od Punktu W d z tw a  M a zo w ieck ieg o ,  g d z ie  fig ftykać będzie z 
kommendą Koronną.

zdo. Pułk B u ła w y  Polney C h lew iń ik ieg o .  S zta b  mieć 
będzie w  W iłkow iszkach, a S zw a d ro n y  roz loku ie  w  tym  Sta* 
ro f tw ie ,  w  K alw aryiik im  i P i lw y if iu m , oraz  w  Maryano- 
polu i W ierzb o ło w ie .—  S tr a ż  Granic z a c z ą w s z y  a ż  do R ze­
ki Niemna.

3 tio. Pułk B ys z e w lk ie g o .  S z ta b  w Wielonie za ym ie  wfie 
Z e b u r ta n y ,  T ę d z i a g o ł g ,  K u b ile ,  S z y r w ia n y ,  Popartynie, 
Kodn inie  i pzęśd Staroltwa Jurborlkiego.

yto. B rygada i w s z a .  S zta b  mieć b ędzie  w Kieydanach t 
roz loku ie  fig ze  Szwadronami w  S za w la ch  w  Rofieyniach,Janu­
s z k a c h ,  B eysag a le  i Jasw oyniach.

P I E C H O T A .

im o. Regim ent zg\. S zta b  mied będzie w  Sokotce, a kom ­
panie roz lo k u ią  fig w  K u ź n i c y ,  na Przedmieścin G ro d z ie ń ­
skim, w  N o w y m  d w o r z e  i okolicach b l iż s z y c h  Sokołki.

zdo. Regim ent 3ci. Szta b  mied bgdzie  w  Prcnach, a 
kompanie roz loku ią  fig w  ty m ż e  Staroltwie w  K lu czu  OJ i- . 
ckim  i w e  wfiach p o b iiższy c h .

3U0. Regim ent ąty. S zta b  mied będzie w  Z y p n o ra c h , 3 
kom panie rozlokuią lig \ir Dursunilkim , Stokiiikim  Staro- 
i ł  wach i T rokach.

yto. A rty l le ry a  w r a z  z  Korpusem  I n ż y n ie r ó w  lianie 
W iln ie , r o z lo k u ie  lig na A n ta k o lu ,  N ie m g c z y n ie  i Ł u k i-  
szkach.

5<o. F iz y l ie r o w ie .  S zta b  mied będą w  Sm orgoniach, a 
kompanie rozlokuią  lig w  p o b iiższyc h  okolicach.

6to. R egim ent ó t y  S zta b  mied bgdzie w  Poniew ieżu , a 
kopipanie rozlokuią  lig w  N o w y m  M ie ście ,  w  E y r a g p l e  i 
w  b l iższy c h  wfiach Starolłw a  i O paćtwa P o n ie w ie ź a  je g o .

C z ę ś ć  D r u g a .

iano. P u łk  Jeleńlkiego S zta b  mied b gd zie  w  O n ih zta ch , 
a S z w a d r o n y  r o z lo k u ią  fig w  Starolłw ach O b oln ickim  i 
Uszpollkim.

zdo. R egim en t i w s z y  S zta b  mied bgdzie w  W iłkomi- 
r z u ,  a kompanie, rozlokuią  fig w  K u p is zka c h ,  w  Pienia- 
nach i tyftiże W iłkom irlk im  Staroftwie.

3 tio. Regim ent 8 m y S zta b  mied bgdzie w  N ieświeżu  i 
W  b liż s z y c h  okolicach te g o  Miafta.
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y.to. Regim ent gty  Szta b  mied będzie w  W otkow yjku, a 
kompanie w  okolicach pobiiższych  rozlokuią  fig.

5to. Pułk Bielaka Sztab  mied bgdzie w  Kamieńcu L itt: 
a S zw ad ro n y  rozlokuią  fig w  J an ow ie,  Bilkupitwie i ok o li­
cach t e g o ż  Bilkupltwa.

6to. Pułk A z u le w ic z a  S zta b  mied bgdzie w  K obryniu , .  
1 rozlokuie  fig na d a w n ych  sw oich  leżach.

K O R P U S  R  E  Z  E  R  W T .

im o. Pułk Kierkora S zta b  mied będzie’ w  Gtefiokim, a 
Szw ad ro n y  rozlokuią fig w  Staroltwie B ra flaw lk im , D ziśn ie  
i Lepel.

zdo. Brygada 2ga S zta b  mied będzie w  Boryssow te, a 
reszta rozlokuie  fię w B o b r z e  i w S ta r o l łw ie  B o ry sso w ik im .

3tio. C h o rą g ie w  B u ła w y  W ie lk ie y  Iład bgdzie w  M ie­
ście Słonimie.

yto. C h o rąg iew  B u ła w y  P o ln ey  Szta b  mied będzie w  
Grzym inie, reszta r o z lo k u ie  fig w e  w s i  P lebańlkiey  i Pa- 
tryszanach. ^

5<o. Kompknia Skarbo w a rozlokuie  fig w  M ieście
Grodnie.

6to. Kompania Trybunallka  roz loku ie  fig w  S ta ro ltw ie
Meyszagolfkim  i Szerw intach.

Z A G R A N I C Z N E .

H o l l a n d y a . '

Z  H agi d. i i .  Liflopcida.
D ziś  z ran i nadeszła n ieza­
wodna w iad o m o śd , i e  Bru 
xella  iuż fig wOylkom  Fran 
cuzkim  poddała. Generał 
D im ourier  w  ty m  znayduie 
fig iuż  mieście.

T w ie r d z ą  tu ź e  g d y  Xią- 
żg to m  •Fran-.uzkim rozkaz 
dano cofad lig; MonfieurBrat 
K r o le w lk ir z e k ł :  P otom ność  
z a d z iw i  f ig , g d y  w  Dzieiach 
c zytać  b gd zie ,  ź e  Kroi w ieł-  
ki i w o y lk o  w  europie tiay- 
l e p s z e , za  zb liżeniem  fię nie 
po rząd u ey  b u n to w n ik ó w  ar

m ii ,  odlłąpiło s w e g o  układu. 
X ź e  B run św ick i o d p o w ie ­
d zia ł:  K iedy G enerał od pla­
nu fw ego' od ftg p u ie , aby in ­
ny pozoram i u w o d z ą c y ,  ie g o  
mieysce ęaltąpil,  naytepiey  
u c zyn i  (koro to w y k o n a ,  c o  
w  iego ielt m o c y ,  z w ła s z c z a  
g d y  to p o z n a i e , ’ ź e  ielł 0- 
szukanym  ; a b y  przynay- 
m niey wynalaz,!  ś r o d k i , z n o ­
w u  do fw e g o  w ła s n e g o  p o­
w rocie  układu. W  takim 
przypadku ani D zieiosv p o­
w ieści  , ani fig potomności 
pow inien  lękać posądzania.



878

Z  Amfterdamu i  z  Leyden 
d. 12. Lijłop. W iado m ości,  
ktbre dziś z  rana n ad esz ły  z 
A n tw e r p i i ,  za pew n iaią ,  ż e  
p r z e z  kapitulacyą c a ły  Ni- 
derland Francuzom  poddał 
l i g , ,  w y j ą w s z y  Luxem burg, 
i ź e  w  12. dniach w o y ik a  
A uftryack ie  ten k ra y  cały  
o p u szczą .

N i e m c y .
Z  UsingeH w lVeteraw ii y. 

mile od Frankfurtu. Dnia 7. 
t. m. D y w i z y e  Generała Cu- 

jłin e  do fdiishft i Frankfurtu  
p o w r ó c i ły  , a natychmialt fam 
G en erał  Cujline z  korpusem 
tu s w y m  p r z y b y ł ,  i zaraz 
o ś w i a d c z y ł  w o yfl io m  , iż 
ludzie w oln i  powinni z a w s z e  
albo z w y c ig ź y ć ,a lb o  umrzeć. 
A  g d y b y  sig w  iego kommen- 
dzie  tak niebaczni znaydo- 
w a l i ,  k tb rzyb y  nic z  te go  
d w o y g a  obrać nie chcieli, w o ­
ląc  uc iekać ,  tedy z  ty łu  do 
aw an żeru n ku  potrafi karta 
czam i przym usić. Pułkow n ik  
Houchard, za odebraniem fzta- 
fe t y  od G e n e r a ła Cufine nay- 
śp ieszniey  ku Limburgowi 
p o c ią g n ą ł ,  i tam u d e r z y w s z y  
na P ru sa k ó w , trupem 250. 
p o ło ż y ł ,  i n ie w o ln ik ó w  nie­
c o  w z i ą w f z y ,  odegnał fto- 
iące d y w iz y e .  ( z  Gazety Bcr- 
lińfkiey.)

Z  Frankfortu d, 6. Li/Jop. 
P o w s z e c h n ie  tu z  rządu da­
w n e g o  w s z y s c y  kontenci , 
t r ó y  k o lo r o w y c h  kokard nie 
n o s z ą ,  ani d rze w a  w o ln o śc i  
nie w fzc zep ia rą ,  ani k lubów  
Francuskich nie w  idąc iak w

M oguncyi. Dnia 5 . ! .  m. przy  
IFeilburg  była  ż w a w a  po­
tyczka  m ię d z y  Francuzami 1 
Hessami. Obie ftrony z w y - 
cigftwo sobie przypisuiąi W  
tych dniach o b w ie s z o n o  tu 
t r z y  osoby, ktbre miafto Fran­
cuzom  zaprzedać chciały.

ZD im i-M oftow  d. 8■ L ifto f'• 
zMiafta Frankfurt kontrybu- 
cya  z dw uch m il l io n o w , do 
połtora b yła  z n m ie y s z o n a ,  
teraz m am y w iad o m o ść ,  ż e  
iu ż  do oftatniego graycara 
darowana ieft. K o n w e n cy a  
Naród: zaleciła  Gen: Cujline, 
aby takow ą ie y  w o lą  ulkute- 
e zn ił ,  dodaiąc, iż  nie d l a t e ­
g o  w o y ik a  Francuzkie  ma- 
szeruią ,aby kontryb ucye w y ­
m a g a ły ,  ale ab y  fig biły z  
n ieprsyiacio łm iR zpltey.  C z u ­
le ten ro zk az  Generał Cujline 
p r z y i ą ł , w ie lk ą  pokazuiąc ra­
dość , iż  taka ieft Narodu 
w sp an ia ło m y śln o ść .

Z  Kassel d. 28• Paździerz  
Od tego czasu iakróbiął  G e ­
nerał Francuzki Cujline Mia­
fto w o ln e  Frankfurt, g o to ­
w o ś ć  n a y w ig k s z a  ieft po 
w szyftk ich  tu te y szy ch  F orte­
cach. Kordon od Ziegenhaint 
do Hanau i Fuldy ieft rozcią- 
g n io n y .1 T w ie r d z ą  ż e  G e n e ­
rał F r e y ta g  odebrał rozkaz  
aby na cze le  z n a c z n e g o  K o r ­
pusu H an n ow e ra n o w  ł ą c z y ł  
fig z  H essam i, dla odparcia 
w o y f k  Fraticuzkicb.

Z  Moguncyi d. 7 . L i f  opada. 
Generał Cujline k aza ł  2. X i?-  

'gi sporządzić , ieftne -w c z e r ­
w o n y ,  drugą w  czarn y  opra­

w n ą  szafian. Od rana do
Wieczora w  te X ig g i  tuteyft 
O byw ate le  wpisuią fig. W  
czarną będących za d a w n ym  
rządem t u t e y s z y m , a  w  c z e r ­
w on ą  w c iąg aią  tych  imiona,

■ którzy  są za w oln ośc ią ,  
j, Z  IViednia d. 4. Liftopada. 

P e w n y  maiętny Pollki S z la ­
chcic tu fig zn a y d u k jcy ,  o 
ś w ia d c zy t  C e sa rzo w i zacią­
gnąć, korpus F r e y c h o r o w  z 
I500. ludzi samych P olakow  
złożon e. (  z  Gazety Frank-, 
fw tfkiey  ncd Menem.)

Z  Koblentz d. (j. Liftopada. 
M ów ią tu p o w sze ch n ie ,  że  
ani Krbl Pralki do Berlina, 
ani X ią ż e  Brunświcki nie 
W y ied z ie ,  pbki M ognncya 

i °debrana nie będzie. Jakoż
I  . D y w iz y e  od w o y f t a  Prulkie- 

go z  mocną A t ty l ie ry ą  zna­
czne ku fironom M o gu n cy i  

, piągną. Chęć w ielka  okazu 
m sig całego w o y ik a ,  iżb y  
W te y  Elektora fto licy  zimo- 
We m o g ły  b y d ź  z a ło żo n e  
k w a t e r y .  Nad brzegam i Re­
nu i Mozelli 25. ty f ig c y  te g o ż  
W oyika z im o w a ć  b idzie. 
Król Pralki ftracił tey kampa­
nii 6,000. lu d z i ,  z  których 
W ięcey  c h o ro b y ,  n iź li  oręż 
nieprzyiaciellki f i a k  piszą z  
Berlina J  w trą c i ł  do grob ow .

Od niższego Renu ci. 11. L i­
ftopada. Są p ew n e w ia d o ­
mości , ż e  Prusacy 3. razy 
pod Lim bourg  na F ra n cu zó w  
napadali, oftatnią r a z ą b a g n e ­
tami chcieli ich o d e p r z e ć , 
le cz  w szy ftk ie  ufiłowania na
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śpiesznym  cofaniu fig za L im ­
bourg z a k o ń c z y ły  fig.

W ł o c h ? .

Z  Szdm bery d. 1. Liftopada. 
Sabaudowie ż y c z y l i b y  z w a ć  
fig d a w n y m  n azw ilk ie m  A l-  
lobrogami. Jakoż z iazd  f w o y  
N a r o d o w y  d. 21. Paździer: 
zebrany, n azw ali  Z g ro m a d ze ­
niem Allobrogow. Nayprzbd 
D ekretow ano iednom yślnie 

, złączjró sig z  Rzecząpospo- 
litą F ra n cu zk ą ,  pow tore na 
za w s z e  krbleftwo Ikassować. 
Przde kratkami w fzyftk ie  urzg 
dy c y w i ln e  i w o y l k o w e  w y ­
konały p rzyfiggg  na u t r z y ­
manie IFolności i ■ Równości. 
Stanął potym  dekret z n o s z ą ­
c y  w fzyftk ie  ty tu ły  sz lache­
ctwa. W ie lu  p r z y n c s i ła ( ia k  
pisze Gazeta P a r y z k a )  par- 
gam iny  próżności. T e  fpalo- 
ne są na rynku. Pod czas te­
g o  ( ia k  w y r a ż a ją )  p o li t y ­
c zn e g o  A uto da f e  , śpiewano 
hym n M a r s y lc z y k o w .  D zie- 
f ięciny zn ie f io n o ,  a pensyą 
dla D u c h o w n y c h  d e k re to w a ­
no.

D. 2$. P aźdz. Z g ro m a d z e ­
nie Narodow e A llo b ro g o w  
zatrudnione b y ło  w y z n a c z e ­
niem D ep u to w an ych  do Kon- 
w e n c y i  P a r y z k ie y  z  oznay- 
mieniem o s w y c h  uftanowie- 
niach, i o dalszych zam ia­
rach, ahy fig n ay śc iś le y  z  
Fran cyą z łą c z y ć .

Z  Genui d. 2o. Październz  
Krbl Sardyńlki w  całym  fwo- 
imPańft w ie  w erbu nek nazna­
c z y ł ,  a za uderzeniem w e
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d z w o n y  r o z k a z a ł ,a b y  od lat 
ió .d o  lat 60. w s z y s c y  do obro­
n y  o y c z y z n y  g o to w i  byli.

W  ę  G  R  Y .

Z  Budy dnia 3 . Li/lopada.
Z b u n to w a n ym  T u r k o m , 

k tó r z y  d a w n ie y  Mi aft o B el­
grad  g w a ł t o w n ie  odebrali, 
p r z y  p o w tó rn ym  attaku dnia 
24. Paźdz: w y d a r z y ło  fig tak­
ż e  dolną ig ó rn ą  Fortecę ob- 
iąć.  B aszę  F o rtecy  bronią 
c e g o  zoftaw ili  p rzy  iego h o ­
norach , a Cesarikiego kom- 
mendanta w  Semlinie zape­
w n il i  , ź e  obchodzenia fig' 
p rzy iac ie lfk ie go  z  Cesarlkie- 
mi poddanemi w  n iczym  nad 
w e r g ź a ć  nie m yślą .

A n g l i a .
Z  Dublina d. 30. P a źd z:  

O b y w a te le  tuteysi uroczy-  
ftość tryum fu Fran cuzkiey  
w o ln o ś c i ,  p r z y  w ie lk ie y  il- 
lum inacyi obęhodzili. Spo 
k o y n o ś ć  ludu zupełna b y ła ,  
mimo to l iczn e  patrole dra- 
gonii  całą noc ulice z w ie d z a  
ł y ,  o p rócz  tego mocne p i­
k ie ty  ftrzeg ły  sp okoyności.

Z  B a lii Clare d. 22. Paźd: 
G d y  w iado m ość  tu d osz ła  o 
u c ie c zce  ze  F ra n cy i  w o y ik  
Ik o ia rzo n y ch , n o w o z a c i ą  
gn ien i tuteysi W o lu n ta ryu ­
sz e  pod kom m endą Karola 
Crimble zgrom adzili  fig na 
exercerunki. D o m y  illumi- 
n o w an e  b y ł y ,  na ryn ku  fe- 
ie r w e r k  zapalono. Ż o łn ie ­
r z e  o to c z y l i  do koła ten fe-

ierw erk  i t r z y  r a z y  dali 0- 
gnia na h o n o r  wolności.-—* 
Działo  fig to p rz y  spokoyno- 
ści zupełney . Udali fig po* 
tym  W olun taryusze do pryn* 
cypaln ych  O b e r ż y ,  gdzie 
w iw a t y ,  c z y l i  toajłs naftgpu* 
iące spełniano:

W i w a t : Lord Charkmont 
i w olun taryusze  Irlandyi.

Kapitan Nymble i niepodle­
g ło ś ć  Bally C iaru!

O !  g d y b y  zo rza  zachodnia 
w oln ośc i  o św ie c i ła  św ia t  
cały !

P om yślność oręża  Francu­
skiego! o g d y b y  g o  nieikła- 
dali R y c e r z e , pó ki  z u p e łn ie  
s w e y  w o ln o ś c i  nie ugrun* 
tuią.

Niech d rz e w o  w o ln o śc i  
k w itn ie !  a liście je g o  n igdy 
nie w ig d n ą ,  ani spadaią.

Z a c n y  i o św ie co n y  Fran- 
culki Naród! Generał Dn- 
mourier.

T o m a s z  Payne i Prawo 
C zło w iek a.  (  Gazeta Lon~ 
dyńfka.')

Z  Londynu d. p. Lijłopctda. 
Zgromadzenia w  A n gli i  i 
S zk o cy i  dla n o w y c h  reform 
zbierające f i g ,  l i c z n ie y s z e  
coraz b y w a ią .  O b w ie s z c z e ­
nia do nich z  druku w y c h o ­
dzą d łu g ie ,  śmiało nadto pi­
sane. O w  d a w n y  (* )  W h ig ' 
Klub Angie llk i  w e  S r zo d g  
w z n o w i ł  s w o ie  zg ro m a d ze­
nie w  iedn ey  z  naypier%V* 
s z y c h  w  Londynie Aufigry'*

(_*) W h ig  in opposition to Tory. P artija  w A n glii prZM* 
wna D w orow i, pospoijlwu sprzyiaiąca.
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Pan B yn g  p r e zy d o w a ł.  Pan 
F ox  i P. Grey m o w y  mieli. 
N iebrakow ało  tam na m o­
cnych w y r a z a c h , g d y  z d ro ­
w ie  pili. M igdzy  toats i to 
powtarzane b y ło :  Niech
przykład rewolucyi pierwszey 
przeskodzi potrzebie drugiey.

M nóftwo do 500. ludzi z 
pochodniami otoczone od 
1,000. innych w  poniedzia­
ł e k ,  iako w  dzień pamiątki 
o w e y  W ilh e lm a X c ia  d’Oran- 
ge R e w o lu c y i ,  z  w iec zo ra  
po L ondyn ie  chodziło . Na 
c ze le  niefiono Osobę pięknie 
ubrano w  K oron ie ,  którey 
różne nazw ilka  dawano. Za 
tą Osobą niolł iedeń na drą­
g u  czarną ta b lic ę ,  na którey 
Wielkiemi literami napis 
znadow ał f ig :  Powszechna
Wolność, nie za ś  Despoci. 
P o  długim krążeniu po uli 
c a c h , kupa ta udała fig do 
Kennington - Common, gdzie  
z ło c z y ń c ó w  Wieszała. Tam  
blilko szubien icy  koło z r o ­
biono , Osobie r ze czo n e y  
koronę z d i g t o , spalono ią ,  
a sam posąg na szub ien icy  
obw ieszon o. W  tym  w ie le  
osob z  pochodniam i, podpa­
l i ło  szu b ie n ic ę ,  która z  u- 
tw o r z o n y m  o w y m  wifielcem 
spłonęła. W  t y m  czafie owa 
tłu szcza  w  taniec z naftąpio- 
n y m  śpiew aniem  ęa ira. ( Z  
g azety  Ham burjkiey. )

A ifE K D O T r.
lw sza . Jeden F ran cuz z 

D ragonii  14. R e gim en tu  gdy 
sig z Generałem Palence w  
mieście Fcrdun  w łaśn ie  po

u m o w ie  o poddaniu sig  
te y  F o r t e c y  z n a y d o w a ł ,  i 
trafiło sig , ź e  w  ie d n ym że  
domu b y ł  p r z y to m n y ,  gdzie  
sig d w a y  S y n o w ie  Króla Pru- 
Ik iego, i S y n o w ie c  X iążg c ia  
B ru n św ick ieg o  b a w il i ,  śmia­
ło sobie ó w  żo łn ie rz  poftgpo- 
w a ł  iakby nikogo nadeń w y ż ­
s ze g o  tam nie b y ło .  Pili 
w s z y s c y  w  dobrey harm o­
nii- X iążg ta  n ieco  dotkn ię­
ci b y d ź  sig ok a zali ,  ź e  pro- 
fty żo łn ierz ,  a tak b ez  w z g l ę ­
dny. O dprow adza  w ię c  go  
na ftronę X ż e  m łod y  Brun- 
ś w i c k i ,  i pyta z  poufałością, 
c z y l ib y  znał t y c h ,  z  któremi 
tak śmiało pił i ro z m a w ia ł?  
Dojkonale, odpowiada ż o ł ­
n ie rz ,  bawiec Jic z  ludźm i ta- 
kicmi, iak W P a n , i f ła .

2ga. X ią ź e  Fran cuzki de 
Bienne w y g r a ł  nie d a w n o 
u X cia  tu te y s z e g o  de Bedford  
1000. G w in e o w  p r ze z  naltg- 
puiący sp o s o b :

X ź e  ten oftatni zn ayduiąc  fig 
w  dobrach s w y c h  de IFoor- 
bun odebrał organek c y l in ­
d ro w y  m n ie y  g ło s o w  m aiący 
n iż  sobie ż y c z y ł .  X ią ż e  de 
Picnnc tw ie rd z i ,  ż e  nic ła- 
tw ie y s z e g o  , iako ta k o w e  
g ło s y  dodać. X ż e  de Bedford 
ftawi 1000. G w i n e o w , iź  nie 
potrafi żadnych  g ło s o w  p r z y ­
c zyn ić ,ch yb ab y  w przód  z  fol­
w arku iego w y ia c h a ł,  lub kto 
mu dał pomoc.

X ż e  p r z e s z ły  Francuzki 
w p r ze c ią g u  d w u  dni depelnia 

I g ł o s y  żądane. I t a k X ż e  Bed- 
| fo r d  w y p o r zą d zo n e g o  podług



m

m y śli  s w e y  panem ieft organ- 
ka, a X ź e  Pienne tyfiąca G w i-  
n e o w .  C iek aw a  r z e c z  k o g o  
b ardziey  c ie s z y  z  tych dwuch 
w ia ś ę ic ie lo w ,  c z y  brzęk m u­
z y c z n y  ? c z y  p ie n ię ż n y ?

T  U E C Y A ,

Z  Stambułu d. 10. P a źd z: 
P o w ró c i ł  z flotą Kapitan Pa­
sza  do tu tey sżeg o  portu. 
P rzyp ro w a d zo n e  są razem 
16. o k r ę t o w  zabranych od 
Korsarza Lam bro Cazzoni. 
M iędzy  temi dw ie  b y ły  frega­
ty  o 36. armatach. Wiadomo, 
ż e  Lambro pod Rossyiika ban- 
uerą ż e g lo w a ł .  Porta zdiąć tę

kazała przed sam ym  do pot*
tu w e y ś c ie m . Kapitani po­
w ieszam  są na masztach kaź*, 
dy  okrętu s w e g o  , le c z  zapo­
mniano im uniformy Kossyi- 
(kie p o zd e y m o w a ć .  Spr w if0 
to zażalenie do Porty  zaszłe  
od Cbarge d'ajfaire Rossyi- 
(kiego , i od Internuncymsza 
Cesarfkiego. Naftąpiła od Por­
ty  D e k la ra c ja  do MiniftroW 
Cudzoziemfkich, iż to niepo- 
ftrżeżenie lię w zg lę d e m  uni­
form u (lało fię p r ze z  samo 
ty lko  zapom nienie, i że  K a ­
pitan Pafza n ie z w ło c z n ie  ka­
zał potym  uniformy w is ie l ­
com p o z d e y m o w a ć .

D O N I E S I E N I A .
D n i a  28. t e go  mi ef i ąca  p e w n e m u  P a n u  z g i n ę ł y  d w a  p r z e z  p e w ­

nego  t u t e y s z e g o  B a n k i e r a . d o  z a p ł a c e n i a  u k a z i c i e l o w i  w y d a n e  ( k r y ­
p t a ,  ieden na  1000. c z e r :  ził: /  t e r m i n e m 26. ę b r a  r o k u  b i e żą c e ­
g o ,  d r u g i  n a  c z e r :  zł l :  1143.  z  t e r m i n e m  24. febr:  w  r o k u  na- 
f t ęp u i ą c y m 1793.  t a k o ż  d w a  ( kr y p t a  p r z e z  p e w n e g o  P a n a  ieden 
n a  1000. c z e r :  zł ł :  d r u g i  na  250. c z e r :  z i ł :  a t r z e c i  bi let  na  50. 
c z e r :  z i ł :  a o t y c h  t r z e c h ,  ieft z a p i s a n a  i w  k a n c e l l a r y i  W a r s z a w -  
ł k i e y  w i a d o m o ś ć .

W  noc y  z  dni a  26. n a  dz i e ń  27.  t e g o  mief ią:  Li f top:  na  t r a k ­
c i e  G r o d z i e ń f k i m , p ó ł  mi l e  od M akow ca  w  k a r c z m i e  Dobre 2 wa -  
n e y  J W .  S z y d i o w f k i e g o  z  p a k ó w  na  b r y c e  f u r m a ń i k i e y  u k r a d z i o ­
ne  s ą  r z e c z y  na f t ę p u i ą c e ,  i a ko  t o :  S z k a t u ł a  z  pa p i e r a mi  ( łużą-
c e r n ł  JX.  K o n t r y m o w i  K a n o n i k o w i  W i l e ń l k i e m u ,  w  k t ó r e y  p r z y
i n n y c h ’ d r o b i a z g a c h  b y ł  p i e r ś c i e ń  T o p a z o w y  ż ó ł t y  w  z ł o t o  opra-  
  _• ł„ i, ^  i , ™ : ™ ™  m i e n i o n y m .  T a k ż ew n y ,  i d r u g i  t a k i e y ź e  o p r a w y  z  k a m i e n i e m  
os obno m u n d u r y  2. p o n s o w e ,  f r ak  w  p r ą ż k i  z  g u z i k a m i  d r z e w a  
f a n d a ł o w e g o , f r ak  p i a s z c z y f t y  z  g u z i k a m i  c z a r n e m i , s u r d u t  s u k n a  
f t a l o w e g o ,  drugi  n a k r a p i a n y ,  t r z e c i  s z a r y  z  Ba i  . A n g i e l f k i e y , fpo- 
d ni e  m a t e r y a l n e  c z a r n e  i b i a ł e ,  k a m i z e l k i  r ó ż ny c h  k o l o r o w ,  p ł ó ­
t na  c i e n k i e g o  s z t u k  2. i r o z m a i t a  c i e n k a  b i e l i z n a ,  p o ń c z o c h y  
i e d w a b u e  c z a r n e  i b i a ł e ,  k o ł d r a  A n g i e l i k a  b a i o w a , k o b i e r z e c  & c .  
P o s z i a k o w a n i  z ł o c z y ń c ę  l udżi e  P o l s c y ,  z  k t ó r y c h  ieden n i e w y s o k i  
w  k u r t c e  g r a n a t o w e / ,  m a  w ą s y  r u d e ,  i g i o w ę  p o d go l o n ą :  udal i  
f ię w ó z k i e m  o i e d n y m  k o n i u  p r z e z  S t a n i f t a w o w ,  i o mi l e  pod 
O k u n i e w e m  z  t r a k t u  W a r s z a w f l t i e g o  i z i eś  w  b o k  ł kry l i  si?< 
K t o b y  z  t y c h  z n a k ó w  p o ś c i g n ą ł  i z a t r z y m a ł  p o m i e hi o n y c h  s p r a w ­
c ó w , n i ech r a c z y  dać w i e d z i e ć  do R o z d a w c y  g a z e t y  W a r s z a w -  
ł k i e y  w  C o l l e g i u m  po J e z u i c k i m  w  W a r s z a w i e ,  a p r z y z w o i t ą  tiadr 

. • r o d ę  z a  k o s z t  i u c z y n n o ś ć  odbi er ze .
N a  L o t e r y i  K r a i o w e y  dni a  28. L i f t o p a d a ,  w y c i ą g n i ę t e  s ą  N u m e *  

ra n a f t ę p u i ą c e : 47.  67.  40. 79 .  89.


